


Z ŻAŁOBNEJ KARTY 

BISKUP TYMOTEUSZ NIE ŻYJE! 

Ks. biskup Stanisław Maria Tymoteusz Kowalski (1931-1997) 

Po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony świętymi Sa-
kramentami zasnął w Panu dnia 8 sierpnia 1997 roku 
Biskup Naczelny Kościoła Starokatolickiego Mariawi-
tów - Stanisław Maria Tymoteusz KOWALSKI. 

Zmarły urodził się 25 października 1931 roku w Le-
sznie koło Błonia w rodzinie mariawickiej. Do Semina-
rium Duchownego wstąpił w 1950 roku, a po jego ukoń-

Biskup Tymoteusz M. Kowalski brat udział w konferencjach Ko-
ściołów europejskich (Praga 1978 r.) 

czeniu 24 października 1954 roku, w kościele pod wez-
waniem Świętego Jana Chrzciciela w Cegłowie w woj. 
siedleckim z rąk Biskupa Wacława M. Bartłomieja Przy-
sieckiego otrzymał święcenia kapłańskie. W grudniu 
1955 roku został mianowany proboszczem w parafii Że-
liszew koło Siedlec. Pracował tam do chwili wyboru na 
biskupa przez Kapitułę Generalną Kapłanów Mariawi-
tów w dniu 3 września 1971 roku. 

Sakrę biskupią otrzymał 6 sierpnia 1972 roku w Płoc-
ku. Głównym konsekratorem był Biskup Stanisław M. 
Andrzej Jalosiński, a współkonsekratorami Biskup 
Wacław M. Innocenty Gołębiowski, a także Arcybiskup 
Marinus Kok i Biskup Gerhardus van Kleff - obaj z Ko-
ścioła Starokatolickiego Holandii oraz Biskup Juliusz 
Pękala i Biskup Tadeusz Majewski z Kościoła Pol-
skokatolickiego. 

Zebrana Kapituła Generalna 26 października 1972 
roku wybrała nowo konsekrowanego biskupa na Bisku-
pa Naczelnego i stanowisko to pełnił przez 25 lat. W 
tym czasie konsekrował 3 biskupów, wyświęcił wielu 
kapłanów, konsekrował nowo zbudowany kościół w 
Wierzbicy k/Radomia (1984 r.), w Zgierzu (1994 r.), 
przewodniczył obchodom 100-lecia Mariawityzmu 
(1993 r.) oraz poświęcił kamień węgielny (1994 r.) pod 

Płock, 6 sierpnia 1972 r. Uroczystość konsekracji 
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Spotkanie biskupów mariawickich z Papieżem Janem Pawiem II w Warszawie. Drugi od prawei Biskup Tymoteusz M. Kowalski, obok Bi-
skup Antoni Nowak 

Zmarły Biskup byl wielkim ekumenistą. podtrzymy-
wał i rozwijał to co zapoczątkowali Jego poprzednicy. 
Podczas pielgrzymek Papieża Jana Pawła II do Polski 
spotykał się z Nim, uczestniczył w nabożeństwach. Brał 
udział w rozmowach z innymi Kościołami, uczestniczył 
w europejskich i światowych konferencjach, że wymie-
nię tylko konferencje w: Nairobi - Kenia, 

Vancouver - Kanada, Chania-Maleme na Krecie, 
Praga, Moskwa i wiele innych. Był członkiem Prezy-
dium Polskiej Rady Ekumenicznej i Światowej Rady 
Kościołów w Genewie, a mimo to nie zapominał o mło-
dzieży oraz wiernych w swym Kościele. Należy podkre-
ślić, że Biskup M. Tymoteusz wykazywał dużą troskę 
o udział przedstawicieli swego kościoła w czasie odby-
wającego sie w Płocku corocznego Tygodnia Modlitwy 
o Jedność Chrześcijan, a także w innych uroczysto-
ściach. 

Pogrzeb tego zacnego Biskupa odbył się 12 sierpnia 
1997 roku w Płocku. Mszę Świętą koncelebrowali Bi-
skupi Kościoła Starokatolickiego Mariawitów wraz z ka-
płanami. Przybyli także przedstawiciele Kościołów: 
Ewangelicko-Augsburskiego, Ewangelicko-Metodysty-
cznego. Ewangelicko-Reformowanego, Polskokatolic-

nowo budujący się kościół w Warszawie - jednak nie 
doczekał jego konsekracji (21 IX 1997 r.). 

Kapituła Generalna w dniu 31 lipca 1997 roku wy-
brała na stanowisko Biskupa Naczelnego - ks. Biskupa 
Zdzisława M. Jaworskiego, mimo to Biskupowi M. Ty-
moteuszowi pozostawiła tytuł Biskupa Naczelnego do 
ostatnich dni życia. 

Płock, 12 sierpnia 1997 r. Pogrzeb Biskupa Tymoteusza M. Ko-
walskiego, który pochowany został na cmentarzu parafialnym przy 
ul. Norbetańskiej 25 
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kiego, Prawosławnego oraz Katolickiego Mariawitów. 
Kościół Rzymskokatolicki reprezentował Wiceprze-
wodniczący Komisji Episkopatu Polski do spraw Eku-
menicznych - Ksiądz Biskup Władysław Miziołek, a Bi-
skupa Płockiego Zygmunta Kamińskiego reprezento-
wał Ksiądz Biskup Roman Marcinkowski. 

W pogrzebie udział wzięli także przedstawiciele 
Władz Państwowych jak i miasta Płocka. 

Po uroczystym nabożeństwie w katedrze przy ul. 
Kazimierza Wielkiego zwłoki Biskupa M. Tymoteusza 

zostały przewiezione na cmentarz parafialny przy ul. 
Norbertańskiej 25 i po ceremoniach końcowych na 
cmentarzu spoczęły w grobowcu, który pokryły liczne 
wieńce i wiązanki kwiatów. Na ręce Biskupa Naczel-
nego - M. Włodzimierza napłynęły liczne kondolencje 
z kraju i z zagranicy. 

W naszwej pamięci Zmarły pozostanie jako dobry 
przełożony, ojciec w Chrystusie Panu i przyjaciel. 

Ks. Zenon Polkowski 

* * * 

DR HAB. MED. TADEUSZ GARLEJ 

Przemównienie żałobne nad grobem dr. hab. med. Tadeusza Gar-
leja wygłoszone na cmentarzu komunalnym w Płocku w dniu 16 
sierpnia 1997 r. przez dr. inż. Jakuba Chojnackiego - prezesa TNP 

Droga Rodzino, 
Wielebny księże proboszczu Wacławie, 
Żałobni słuchacze! 

Nasz wieszcz - Adam Mickieiwcz swego zmarłego 
przyjaciela żegnał słowami: 

Serce ustało, pierś już lodowata, 
ścięły się oczy i usta zawarły -
na świecie jeszcze, lecz już nie dla świata, 
coż to za człowiek! 

Dziś na tej płockiej nekropolii zebraliśmy się licznie, 
aby pożegnać płockiego współczesnego Judyma. 

Towarzystwo Naukowe Płockie żegna jednego z 
najstarszych i najbardziej zasłużonych członków, swe-
go seniora, członka Towarzystwa od lat 29. 

Odszedł od nas na zawsze. Choć czeka to każdego, 
to jednak godzenie się ze śmiercią tak wypróbowanych 
przyjaciół jest procesem długotrwałym. 

W Towarzystwie Naukowym zajmował się pracą na-
ukową, całkowicie społecznie. Był wiceprzewodniczą-
cynm Sekcji Sozologicznej, szczególnie prowadził pra-
ce badawcze nad ochroną środowiska człowieka, or-
ganizował sesje naukowe i odczyty, publikował prace 
w wychodzącym od ponad 40 lat naszym kwartalniku 
"Notatki Płockie". Stworzył "Archiwum Medycyny Płoc-
kiej". Łączna bibliografia drukowanych Jego prac - w 
różnych wydawnictwach obejmuje ponad 200 pozycji. 

Każdy człowiek przeżywa swój czas indywidualnie, 
dąży do tego, aby te 600 tysięcy godzin życia dane 
przeciętnemu mężczyźnie było możliwie niekonwencjo-
nalne, barwne, interesujące, aby mieściło się w egzy-
stencji społeczności, w warunkach i okolicznościach 
wspólnych grupie, wsi czy miasta, kraju. 

Niestety życiorys Zmarłego odnotował także i kilka 
fragmentów przykrych, trudnych dla tego lekarza - spo-
łecznika, humanisty I poety. 

Za wybitnym płocczaninem Władysławem Bronie-
wskim mógłby powtórzyć: 

Nie głaskało mnie życie po głowie, 
nie pijałem ptasiego mleka, 
no i dobrze, no i na zdrowie, 
tak wyrasta się na Człowieka! 

Od czasu, gdy Go poznałem, czyli ponad 30 lat te-
mu, imponował mi swą pracą zawodową, wiedzą ogól-
ną, odwagą i uporem w słusznych sprawach oraz 
bezinteresownością. 

Władze doceniały dokonania Zmarłego. Wyrazem tego 
było przyznanie Mu wielu orderów i medali, w tym dwóch 
najważniejszych: Krzyża Komandorskiego Orderu Odro-
dzenia Polski (Polonia Restituta III klasy) i najważniejsze-
go wyróżnienia zawodowego - "Gloria Medicinae". 

Kiedy przed 5 miesiącami odwiedziliśmy Go w mie-
szkaniu z dr. Adamem Struzikiem -.dyrektorem Szpitala 
Wojewódzkiego i zarazem Marszałkiem Senatu RP 
przypomniał mi rzymską dewizę: "Contra vim mortis 
non est medicamen in hortls", co się tłumaczy: "Prze-
ciwko mocy śmierci nie ma ziół w ogrodach". 

Żałobni słuchacze, 

Odszedł wybitny płocczanin, który ostatnie 30 lat 
swego życia spędził w najstarszym grodzie Mazowsza 
- Płocku, który po zamieszkiwaniu w Bodzanowie, Kra-
kowie, Płońsku ukochał najbardziej. 

Zasłużył na to, aby jedna z ulic grodu Krzywoustego 
i Krzywickiego nosiła Jego imię. 

Zawodowa, naukowa i społeczna działalność Zmar-
łego będzie trwałym pomnikiem tego humanisty, który 

abiit, non obiit. 

Śpij spokojnie docencie Tadeuszu! 
Niech Ci ta rodzinna, mazowiecka ziemia lekką będzie! 
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